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Zawiadomienia partyjne.
Celem przedłożenia XV. Kongresowi P. P. S. D. 

jaknajdokładniejszego Sprawozdania ze stanu 
wszystkich organizacyi partyjnych, tj. polity­
cznej zawodowej, współ dzielczej i oświatowej •— 
wzywam niniejszem wszystkie Komitety m iej- 
soowe oraz Rady robotnicze, względnie Robot­
niczo-Chłopskie do przesłania na adres Komite­
tu wykonawczego w Krakowie (ul. Dunajew­
skiego 1. 5) w nieprzekraczalnym terminie do 
ant a 12 kwietnia 1919 t .

SPRAWOZDANIA ORGANIZACYJNE.
Sprawozdanie to ma zawierać daty ze stanu 

wszystkich organizacyi w dniu 30 marca 1919 r.
1. Miejscowość. Powiat. 2. Nazwa organizacyi 

{Komitet miejscowy, Rada robotnicza, Stowa­
rzyszenia i t. p. 3. Dość członków, należących do 
organizacyi a) politycznej i opłacających poda­
tek partyjny; b) zawodowej (podać ilość człon­
ków każdego zawodu osobno!); c) współdziel­
cie  j ;  d) oświatowej, 4. Stan kasy w dochodach 
i rozchodach. 5. Stan biblioteki. 6. Ilość zgroma­
dzeń politycznych, zawodowych, współdziel- 
ezych, odczytów, obchodów oraz ilość uczestni­
ków za czas od 1 października 1918 do 30 marca. 
7. Krótki opis oraz ilość ważniejszych manile- 
stacyi, strajków, specyalnych akcyi politycz­
nych czy zawodowych i t  p. 8. Ilość rozkolpor­
towanych pism partyjnych, odezw, broszur itp. 
9. Ogólne nwagi o stanie organizacyi poszcze­
gólnych oraz drogi, którymi należy dążyć do ich 
rozwoju.

Wszystkie pisma partyjne proszę o przedruk 
powyższego zawiadomienia.

Kraków, dnia 26 marca 1919 r.
Za Komitet Wykonawczy Klemensiewicz.

tu a
i.

Ostatni przewrót na Węgrzech ma podwójny 
podkład, społeczny i narodowy. Rewolucya pa­
ździernikowa stworzyła na Węgrzech podobny 
stan rzeczy, jak  nieco późniejsza rewoiucya nie­
miecka. Dotychczasowy ustrój państwowy ru- 
runął w gruzy, władza faktyczna przeszła w ręce 
rad robotniczo-żołnaenskioh.

Węgierska klasa robotnicza stanęła wówczas 
wobec alternatywy: panowanie demokracyl al­
bo dyktatura proletariatu- Węgierska partya 
socyaino-demokratyezna w swej ogromnej wię­
kszości oświadczyła się za demokracyą. Następ­
stwem był rozłam w partyi, zwolennicy haseł 
bolszewickich ukonstytuowali się jako węgier­
ska partya komunistyczna i rozpoczęli gwał­
towną walkę przeciw socyalistom większości i 
popieranemu przez nich rządowi.

Rząd ten podobnie jak obecny rząd niemiecki 
miał charakter koalicyjny i obejmował obok 
socyałistów także przedstawicieli. radykalnego 
odłamu burżuazyi, zgrupowanego przedewszy­
stkiem w stronnictwie niezawisłości pod wodzą 
hr. Karolyego. Ten ostatni piastował godność 
pierwotnie prezydenta ministrów, następnie zaś 
tymczasowego prezydenta Republiki. Rząd ko­
alicyjny za główne swe zadanie uważał zawarcie 
pokoju z ententą na znośnych warunkach i 
przeprowadzenie wyborów do konstytuanty. 
W dziedzinie społecznej rząd wystawił program 
aardzo daleko idących reform, zwłaszcza grun­
townej reformy rolnej.

Ten radykalny program rządowy w kwestyi 
społecznej sprawił, że agitacya komunistów

węgierskich do ostatnich czasów nie mogła się
poszczycić większymi sukcesami, mimo że do­
tychczasowy ustrój społeczny Węgier,- jeden 
z najbardziej zacofanych na świecie, stwarzał 
dla niej nader korzystne podłoże. Próby gwał­
townego przewrotu zostały z łatwością udare­
mnione. .

Jeżeli więc Węgry w ciągu' kilku godzin 
przeobraziły się bez poważniejszego oporu w 
republikę sowiecką, to przyczyna tego leży wy­
łącznie w motywach polityki narodowej. Nar 
dzieje przywiązywane do osoby hr. Karolyego, 
który przed wojną i w czasie wojny nie krył 
się nigdy ze swemi sympatyami dla ententy, 
zawiodły. Entente' nie objawiła bynajmniej 
skłonności do oszczędzania Węgrów, owszem 
popierała bezwzględnie ich kosztem aspiracye 
CzeehorSłowaków, poł. Słowian i Rumunów. 
Wyznaczone przez koalicyę linie demarkacyj- 
ne oddały w ręce tych narodów nawet czysto 
madziarskie okolice. Ostatnio kazano Węgrom 
wydać w ręce Czechów całą flotę dunajową i 
nadano Czechom wyłączny monopol żeglugi na 
Dunaju, podcinając przez to życie gospodarcze 
Węgier u korzenia.

Dopełniła miary zakomunikowana w ubie­
gły czwartek rządowi węgierskiemu przez pod­
pułkownika Vixa, szefa koalicyjnej misyi woj­
skowej w Budapeszcie, nowa linia demarka- 
cyjna od strony rumuńskiej. Kazano Madziarom 
opróżnić cały niemal lewy brzeg Cisy, jedną 
z najbardziej madziarskich części Węgier, z ta­
kimi ośrodkami życia narodowego, jak Arad, 
Szegedyn i Debreczyn. Wprawdzie pułk. Vix 
następnie sprostował twierdzenie rządu węgier­
skiego, jakoby wojskowa linia demarkacyjna 
miała zarazem być przyszłą granicą polityczną, 
ale Węgrzy na tym punkcie nie mogli się odda­
wać żadnym iluzyom. Rządy czeskie na Słowa- 
czyźnie dostarczyły dowodu, że obszary raz o- 
kupowane są dla Węgrów bezpowrotnie stra­
cone.

Po dokonaniu wszystkich amputacyi pozo­
stałoby Węgrom w najlepszym razie państewko 
5—6 milionowe, pozbawione wszelkich warun­
ków samodzielnego bytu politycznego i gospo­
darczego. Posłuszeństwo entencie oznaczało dla 
Węgrów powolną zagładę. Wobec tego kieru­
jące sfery madziarskie postanowiły resztę, która 
ten pozostawała, zaryzykować i szukać ratunku 
u jedynego obecnie poważnego przeciwnika, 
koalicyi, jakim  jest Rosya bolszewicka.

Poparcie tej ostatniej Węgrzy mogli uzyskać 
tylko w razie przyjęcia bez zastrzeżeń ustroju 
sowieckiego. Ze strony partyi socyalno-demo- 
kraitycznej wymagało ono ofiary z programo­
wych zasad, ze strony zaś partyi hr. Krolyego 
ofiary z najważniejszych interesów klasowych.

Dla ratowania ojczyzny radykalna' burżu- 
azy węgierska popełniła społeczno-polityczne 
harakiri. Bez żadnego nacisku z dołu hr. Ka- 
rołyi abdykował w ręce rad robotniczo-żołnier- 
skich, które objęły najwyższą władzę w kraju 
i wyłoniły z siebie nowy rząd, złożony wyłącz­
nie z przedstawicieli proietaryatu. Węgierska 
partya socyalno-demokratyczna zlała się w je ­
dną partyę z komunistami na gruncie progra­
mu bolszewickiego. Węgierska republika so­
wiecka proklamowała formalnie zerwanie z 
ententą i najściślejszy sojusz z bolszewicką 
Rosyą.

Węgry pod r?ędem.
KOALICYA ZAPOWIADA KROKI WOJENNE-..

N obradach w Paryżu zapadła uchwała w 
sprawie wypadków na Węgrzech, stanowiąca,

że w razie jeśli Węgrzy zawrą sojusz mURar 
ny z rządem rosyjskich sowietów, koalicya o 
głosi, iż zaistniał stan wojenny między nią a  
Węgrami.
WARUNKI ZWIĄZKU SOCYAŁISTÓW Z KO 

MUNISTAML
Zjednoczenie się komunistów z węg. patofcjią 

soc. demokratyczną nastąpiło na następujący*! 
warunkach:

1. Cała władza przechodni w ręce prołebaryt. 
tu. Rady robotnicze, chłopskie i żołnierek 
wykonują wszelką władzę.

2. F ro le ta ry a t m a być uzbrojony, bumżuaiz' a 
rc zbrojona.

3. Ustanawia się radę żołnierską.
4. Ziemia staje się wspólną własnością.
5. Socyalizacya fabryk, kopalń, banków i kok i
6. Bezpośredni rozdział K ościoła od państwu

DEKRETY W IGIERSKIEGO RZĄDU SOWIE 
TÓW.

Rewolucyjna rada rządząca wydała szereg
nowych postanowień, a  mianowicie:

1. Dzieci nieślubne otrzymują róiwne upraw 
nienie z dziećmi ślubnemi.

2. Mężczyzna, który z kobietą żyje przywr 
mniej przez rok w tak zw. „dzikiem małżer 
stwie“ (konkubinacie) może bez wizględu na Je 
kąkoiwiek przeszkodę 'zawrzeć ,z nią małże? 
stwo. Wystarcza tylko, aby oboje oświadcz;. ! i 
wobec prowadzącego w danej miejscowości m 
tryki, że uważają się za małżeństwo. Tym ai. 
tem zostaje małżeństwo zawarte. Ten sposób za 
wiorania związków małżeńskich dostępny je- ■ 
także osobom żonatym względnie zamężnym, ó 
ile żyli w separacyi.

3. Wszystkie zakłady kąpielowe musną prze.' 
dwa półdnie w tygodniu być oddawane do ro: 
porządzenia dla kąpieli dzieci i to bez jakiego 
kolwiek odszkodowania. Również znajdując 
się w prywatnych mieszkań lach łazienki mu?.: 
być oddawane na jeden, dizień w tygodniu i? . 
tenże sam cel bezpłatnie. *

4- Znosi się stan szlachecki, tytuły, ordery i 
wszelkie odznaki.
CZESI WOBEC WYPADKÓW WĘGIERSKI Cd

Ze wizględu na zajścia węgierskie rząd czesk- 
słowacki ogłosił na całej Słwwaczyźnie stan wo­
jenny.

j Na posiedzeniu rady ministeryalnej w Prąd, 
j stwierdzono, że n/a Słowacayźnie panuje zupn 

ny spokój.
Czesko-słowacklie biuro donosi: Poselsfcr 

czesko słowackie w Budapeszcie zostało obh 
cŁzcne przez komunistów i przy tej sposobno ' 
skonfiskowano ma 3 miliony czeskich piemętk-y 
państwowych.
GŁOS ANGIELSKI O ŹRÓDŁACH PRZEWRO  

TU NA WĘGRZECH-
Genewski korespondent „Daily Telegraph" ' , 

sze: Krok hr. Karolyego i jago rządu zawóri 
cza swe. główne znaczenie faktom, że był pra s 
dopodobnie w pewnym stopnia wywołany przez 
Niemcy. Istnieje powód do mniemania, że już, 
przed rezygmacyą Karolyego porozumiano się / 
Leninem i Trockim w sprawie wspomaga/ 
Węgiei przeciw koalicyi. Jeżeli Węgrom uda : 
skłonić ententę do zmiany decyzyi w sprav 
granic, to Niemcy, gdy im się przedstawi wa­
runki, które im się nie podobają, będą poroń > 
dzić podobną politykę i ostentacyjnie, jak  h. 
rolyi, oddadzą władzę radom robotniczym 

j żołnierskim i powiedzą do ententy: róbcie z ; • 
mi pokój, jeśli możecie. Jest to polityka wyra­
chowania, aby się dowiedzieć, o ile można ki- 

I ferencyę zmusić do ustępstw wobec trudność
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Odwrót Ukraińców.
Okrążające natarcie oddziałów polskich

« Rady Ruskiej, Niemirowa, Jaworowa i 
Stradoaa

spycha Ukraińców
m  całej linii ku wschodowi. Po przełamaniu 
pcsycyi pod Zalesiem, zajęły nasze oddziały Ja - 
nów, zagarnęły jeńców i bogaty Łup. Nieprzy­
jaciel ścigany, cofnął się aa Letiechówkę. Z Jar 
worowa wojska polskie idą ku Wereszczycy, 
pod Rawą Ruską zajęły Zamek, Szczepanów i 
Jasionówkę. Ataki ukraińskie na Bełz odparto. 
W ten sposób natarcie polskie spycha Ukraiń­
ców ku wschodowi na całej Inni. Pod Chyno­
wem i Nowem Miastem spokój. Na południe od 
Mościsk zdobyły nasze Odziały Chałupki Ba» 
tŁfyiA- Na północnym obszarze Lwowa Ukraińcy 
ostrzeliwali nasze pozycye pod Kazicami i Do- 
oiażyrem. Nasze baterye w odpowiedzi ostrzeli­
wały Widów, powodując tam wybuch ukraiń­
skiego składu amunicyi. Od niedzieli Ukraińcy 
tnowu ©stizeliwuję gwałtownie Lwów.

Ruch kolejowy między Przemyślom a Lwo­
wem przywrócono 25 b. m. wiecozrem. Na ratzAe 
pftcii się odbywa na jednym torze. Ukraińcy otp- 
aoatawilł część toru w całości, urządziwszy pod 
nim nabój ekrazytowy (z czeskiej fabryki, by 
wysadzić pierwszy pociąg polski, który wjedzie 
an tor.

Według wiadomości z Przemyśla m ają się 
w czwartek rozpocząć rokowania z delegacyą u- 

kraińską
w sprawie zawieszenia broni. Wiadomości tej 
aie -podajemy jako pewnej. *

Na froncie bolszewickim drobne starcia. — 
W Wielkopolsce ciągłe walki, pod Inowrocła­
wiem silny ogień artyleryi niemieckiej.

Strejk górników na Śląsku 
zakończony.

Na wezwanie P. P . S. D. delegaci rad górni­
czych w Cieszynie uchwalili po długiej naradzie 

zakończanie strcjku
ponieważ ustały przyczyny, które wywołały 
strejk. Węgiel dla Poiski jest zapewniony, 
wojska moobl* z kopalń 1 kolonlj górniczych zo- 

' stało osunięte.
Ćcłsły dozór koalicyjnej misyi nad podpisa­

niem umowy daje górnikom pewność, że dalsze 
warunki wprowadzenia polskiego zarządu kra­
jem będą urzeczywistnione. Górnicy żądają by 
•■nilowi % powodu strejku nie wydalono z pracy 
L by się skończyły prześladowania czeskie. Ko­
misya koalicyjna wyjeżdża w piątek. Część jej 
udaje saę do Wiednia, oaęść do Warszawy, je­
den z członków zawozi do Paryża materyasy 
opracowane w Cieszynie wspólnie z Radą na­
rodową- Pogłoski o rozstrzygnięciu w sprawie 
Śląska są przedwczesne.

Działalność pomocnicza komitetu dla ofiar
wojny w Cieszynie rozwija się coraz lepiej, by
nieść pomoc głodnej ludności. Ofiary należy
przesyłać do banku rolniczego w Cieszynie.

 ——— ——
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Z  Polski i zagranicy.
PIŁSUDSKI W BRZEŚCI ULITEWSKEM.

Piłsudski przyjechał do Brześcia Litewskiego 
xt& wizytncyę. W drodze nia stacyach w Mińsku 
Mazowieckim, Siedlcach i Łukowie witały go z 
emluzyazmem władze miejscowe wojsko i dele- 
gacye ludności. W Brześciu powitał Naczelnika 
gen. Listów ski, duchowieństwo katolickie, ży­
dowskie 1 rosyjskie. Delegacye miejscowe wrę­
czyły chleb i sól. Po przeglądzie kompanii hono- 
sowej, wśród entuzyazmu tłumów, Piłsudski u» 
dał sdę na objazd twierdzy.'

PRZEMÓWIENIE PADEREWSKIEGO POD­
CZAS DEBATY ZAGRANICZNEJ.

Prezydent Paderewski przemawia za konie­
cznością i nagłością sojuszu.

Broni komitetu paryskiego, choć przyznaje, 
żc jak wszędzie, gdzie są ludzie i ón składa się 
z ludzi ułomnych jak my wszyscy. Dalej zaś o- 
świadczyt: „Komitet narodowy, którego sam 
byłem członkiem, dziś nia ma racyi bytu., Mamy 
dziś Sejm, mamy raąd, na drugi rząd niema 
miejsca. Tem może być tylko iastyłncya, kon­
trolowana przez rząd, pod rozkazami Sejmu".
ŻYWNOŚĆ AMERYKAŃSKA JED ZIE W ISŁĄ.

Celem ulżenia linii kolejowej dalsze transpor­
ty żywności am erykańskiej z Gdańska odbywać 
się będą na Wisie.

Z WIECÓW ŚLĄSKICH.
Dodatkowa rezolucyą uchwalona na wiecu 

frysztackim do przedłożenia misyi Aliantów:
Zgromadzona na. wiecu we Frysztacie lud­

ność powiatu fryszrtackdego w dniu 23 marca 
1919 wzywa komisyę Aliantów w Cieszynie, ar 
by zmusiła natychmiast Czechów do oddania 
administra.-c.yi we wszystkich gminach objętych 
ugodą z dnia 5. listopada 1918 w ręce władz pol­
skich, gdyż dopóki władze czeskie rządy spra­
wują. nie można liczyć na spokój i bezpieczeń­
stwo publiczne w Zagłębiu karwióskaiem i  w 
gminach pałskiich znajdujących się za linią de- 
m arkacyjną po stronie czeskiej.

NOWE PRUSKIE MINISTERYUM.
N w e  pruskie ministóryum przedstawia się 

następująco: prea ministrów — Hirsch, min. 
spraw wewn. — Hein, skarbu — SMekum, rol­
nictwo — Broun, oświaty -*  Hoenistch, koleń — 
Oeser, handlu — Fiachback. Centrowcy otrzy­
mali portfel sprawiedliwości i zdrowotności pu­
blicznej. -•• "

Od Administracyi.
Od stycznia 1919 mie przychodzą do Krakowa 

wykazy czekowe P. K. O. z Wiednia w sprawie 
zapłaconych pieniędzy pocztową Kasą Oszczę­
dności w Wiedniu przez abonentów i biura 
dzienników z powodu przerwania linii kod. przez 
Czechów. Wobec tego admandetracya niema 
pojęcia, kto zapłaci! prenumeratę i  rachunki 
biurowe czekami i  ile przesłano pieniędzy. —- 
Dlatego wszystkim abonentom i  biurom wyała* 
liśmy upomnienia. Jeżeli te upomnienia nie 
zgodne, to prosimy nom napdssać datę, kiedy i 
jaka kwotą została wysłana czekiem na nasz 
rachunek, Adm. „Naprzodu".

JUTRO DNIA 2 8 -0 0  MARCA 1919 ROKU
A S Y O N A T Y  POLSKIEJ POŻYCZKI WOJENNEJ

nabywać można (po potrąceniu procentu): 
100 markowe. koronowe, rublowe za 97‘07 
500 „ „ 485-21

1000 „
5000 „ w n

10000

j* 970-42 
„ 4852 08 
„ 9704*17

KRONIKA.
Kraków, Czwartek, 27 marca.

W SPRA W IE BEZPRAW NEJ KONFISKATY 
ARTYKUŁU W E WTORKOWYM NUMERZE 
„NAPRZODU". Na Wczorajazem posiedzeniu 
Sejm u wniósł nagły wniosek tow. poseł Cza­
piński. Skonfiskowany przez krakowską byłą 
ck. prokuratoryę artykuł p. t  „Gdzie żyjemy?** 
wydrukowany jest w całości w środowym nu­
merze „Robotnika**. Tem jaskraw iej przedsta­
wia się wobec tego nadużycie dokonane na 
„Naprzodzie*. System represyj stosowany do pra­
sy socyalistycznej w Galicyi, musi być bez­
względnie usunięty wraz z tymi, którzy go re­
prezentują.

ZGROMADZENIE ORGANIZACYI KOBIET
P. P. S. D, odbędzie się w niedzielę 30 m arca o 
godz. wpół do piątej popoł., Dunajewskiego 5,
III. p. Porządek dzienny: Sytuocya polityczna. 
Sprawa reoi-ganizacyi. Sprawy ważne. Obecność 
wszystkich członki ńkonieczna.

OTWARCIE RUCHU KOLEJOWEGO KRA­
KÓW—WIEDEŃ. Z dniem 27 marca zostaje na= 
powrót podjęta komunikacya kolejowa między 
Polską a Czechami.

W kierunku Kiraków—Wiedeń odchodzą z 
Krakowa pociągi: Nr. 28 o g. 7 m. 54 wieczo­
rem, Nr. 16 o g. 10 przed południem.

Przy podryży z Krako wa i do Krakowa prze­
siadać się trzeba w Boguminie. Rewizye prze­
prowadzają władze czeskie w Boguminie, wła­
dz* pniafia w Piotrowicach.

Równocześnie z komunikacyą osobową pod­
jęta zostanie komu/nikaeya towarowa.

SPRZEDAŻ CUKRU za czas od 16 bm. do 15 
j kwietnia po 1 kg na osobę rozpocznie się w pią? 
i tek 28 b. m. Sprzedaż cukru za ubiegłe okresy, 

kończ ysię w dniu 27 bm.
KOMISYA W IEJSK A  RADY ROB. odbędzie 

swoje posiedzenie konstytuujące w piątek 27 
marca o godz. 6 wieczór na. Dunajewskiego 5. 
Towarzysze wybrani dó tej koidisyi jawcie isię 
wszyscy. Sekretaryat.

BACZNOŚĆ TOWARZYSZE Z DZIELNIC 
ZWIERZYNIEC I  FÓLW SIE ZWIKRZYNIECI 
W piątek 27 marca o godz. 6 wtocz. odbędzie się 
w doim. pognitnnym przy ulicy Bystrej Nr. 2

zgromadzeni edzlelnicowe w sprawie organiza­
cyi i  bezrobocia. Przybądźcie jak  najliczniej.

Komitet dzielnicowy- 
STARANIEM SEKCYI AKADEMICKIEJ P. P.

S. D. odbędzie się w piątek 28 m arca o gootz. 7 
wieczorem w stalli Związików rotootnacssych Du­
najewskiego 5, II. p. odczyt kol. Schauera p. t.: 
Stosunki w obecnej ROsyi.

BACZNOŚĆ KRAWCY! Zgromadzenie człon­
ków organizacyi odbędzie sdę w niedzielę dnia 
30 marca o godz. 10 przedpot w Zwiąrku Stow. 
Dunajewskiego 1. 5. Sprawy ważne Obecność 
wszystkich konieczna. Zarząd.

PRÓBA „LUTNI ROBOTNICZEJ" odbędzie 
się we czwartek 27 m arca o godz. wpół do Ŝ -ej 
wieczorem..

KOLEJARZE KRAKOWSKIEGO OKRĘGU
dyrekcyjnego aa/pisali dotychczas na pożyczką 
wojenną ogółem 2.600.000 koron.

ODCZYT DLA CZŁONKÓW ORGANIZACYI 
TRAMWAJARZY odbędzie się w sobotę 29 bm. 
o1 go dz. 5 po poi. w Dom u robotniczym w Podgó­
rzu pl. Serkowskiego. Mówił będzie oto. Kórnicka 
na temat: „Idm  Kościuszkowska a  obowiązek 
Polaka w dobie obecnej “. Uprasza sdę tramwa­
jarzy o liczny udział. Wydział.

ZEBRANIE NAUCZYCIELSTWA odbędbńe 
się w sobotę, dnia 29 bm. z porządkiem dzien­
nym: Sejm nauczycielski w Warszawie i dysku* 
sya nad projektem usta/wy o ustroju włada 
szkolnych w Polsce- Początek o godaLnie 6 i  pół 
w lokalu Związku 29, II. p.

PRZEDSTAW IENIE TEATRALNE WRAZ Z 
WIECZORKIEM WOKALNO - MUZYKALNYM 

urządza „Sekcya Opieki Szpitalnej** w Kasynie 
wojskowym przy ul. Zyblikiewkaa. Czysty do­
chód przeznaczony na rzecz szkoły inwalidów 
wojennych. Bilety do nabycia w księgarni WP„ 
Krzyżanowskiego L. A—B, Rynek.

WYKŁADY RECYTACYJNE pp. Ireny Sol­
skiej i Zygm. Nowakowskiego poświęcane bę­
dą twórczości współczesnych poetów. Najbliż­
szy pdbędzae się w piątek 28 b. m. o godz. 5 po- 
poi. w Kołlegium wykładów naukowych. Recy­
towane będą utwory Jerzego Żuławskiego. B i­
lety do nabycia codziennie od 6—8 w kamoetłar 
ryi „KoHegium**.

ŚLĄSKI LUD POLSKI ZA PRZYŁĄCZENIEM 
ŚLĄSKA DO POLSKL W Dziedzicach w dniu 
23 bm. odbyło się olbrzymie zgromadzenie ludu 
polskiego. Na wiec przybyli ze sztandarami i or­
kiestrą górnicy z szybu „Siflezdia**. Po przemó­
wieniach mówców, którzy stwierdzali odwieczne 
prawo Polski do posiadania Śląska Cieszyńskie­
go * na wniosek oto. Piotrowskiego uchwalono 
następującą reeottucyę:
• Dziś, kiedy zbliża się chwila westrzygnięć,
podnosimy jeszcze raa swój głos, aby urockyf- 
ście Wobec świata zaświadczyć, że ziemia Cie­
szyńska zamieszkałą była i  jest w ogromnej 
większości przez lud rdzennie i  odwiecznie pol­
ski, który w granitach Zjednoczonej Polski zna* 
leść się pragnie i m usi Protestujemy przeciwka 
każdej myśli pogwałcenia naszych narodowych 
praw dla rzekomych względów i potrzeb gospo­
darczych chciwego sąsiada. Tego samego p o ­
stanowienia o sotbdie i połączenia się ze Zjedno­
czoną Polską żądamy dla naszych braci zamie­
szka jęcych zwartą masą polskiego ludn okręg 
Czaczy, Orawy i Spiszu, który przez wieki w po­
litycznej i bulturlnaj łączności % Polską żyli, 
a  tylko gwałtem zaborczej Austryi od Poiski. a- 
derwani zostali.

Jeśliby sprawę naszą rozstrzygnięto z krzyw­
dą dla naa, oświadczamy stanowczo, że takiego 
załatwienia nie uznamy i staniemy do każdej 
walki ufni, że cała Polska stanie za nami!

STRASZNA KATASTROFA W GLIWICACH. 
W Gliwicach na Górnym Śląsku wybuchł po­
żar w kinematografie w czasie przedstawienia. 
Skutki były straszne i 72 dzieci w wieku od 4 
do 14 lat zginęło na miejscu, 17 odniosło ciężkie 
rany. Ta liczba ofiar z pośród dzieci tłumaczy 
się tem, że publiczność dorosła rzuciła się po 
wybuchu pożaru ku wyjściu tak gwałtownie, 
Że zawaliła się estrada, na której stały dzieci. 
Biedne ofiary wpadły do piwnicy, gdzie były 
kotły do centralnego ogrzewania.

BIURO POŚREDNICTWA PRACY. Nacz. Ra= 
da lud. przygotowuje w porozumieniu z rządem 
. w Warszawie przetworzenie i  ■ześrodlkowmie 
ws^iysiikich biur pośrednictwa pracy. Chodzi o 
bezwzględne zerwanie z centralą berlińską, któ­
ra  • ściągała robotników polskich do Niemiec z 
pomocą ••ageąlów, sprzedających robotnika pol­
skiego, jak- bydlę robocze.

TAJN E BIURO PRZEPUSTEK WYWOZO­
WYCH W BpDZINIE. W''Bętl'zi"iić W^cryto tąp­
nę biuro •■Wydawania przepustek na -wywóz ze 
Sosriow-oa. Cały personal bkuA z wyjątkiem 
kierownika aresztów ano.
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(Posiedzenie 26 m ai ca.).

(Według P. A. T.)
Na początku posiedzenia poseł Daszyński zat- 

brał głos dla zaprotestowania z powodu naru­
szenia nietykalności poselskiej w dwócli wy­
padkach P. Daszyński stwierdza, że Sejm uważa 
się za suwerenny, a tymczasem pierwszy lepsizy 
żołdak narusza prawa nietykalności członków 
tego suwerennego Sejmu-

Izba przystępuje dalej do załatwienia punktiu 
6, a  mianowicie do 2 i  3 czytania ustawy 
a obowięzkowem stemplowaniu znaków pienię: 

żnych, opodatkowaniu 
i  częściowej ich wymianie na asygnaty; poży­
czki państwowej.

W dyskusyi p. Diamand żądał, aby j uż obecnie 
cstamowić rełncyę kursu pieniędzy pomiędzy roz 
naoitymi znakami pieniężnymi t  j. markę, ko­
ronę i rublem. Galicya jest w najgorszem poło­
żeniu- Grozi je j zubożenie wskutek kursu ko­
ron, podczas gdy była okupacj a niemiecka Kró­
lestwa Polskiego i Wielkopolska wyjdę znacznie 
lepiej z powodu posiadania marek.

Całą ustawę przyjęto w brzmieniu, propono: 
wanem przez komisyę, bee zmiany.

Ustawę o ochronie pracy
referował p. Kaszyński:

Ustawa ta  przewiduje dwie drogi załatwienia 
zatargów.

Pierwsza z nich to interwencya inspektorów 
pracy, druga to komisya rozjemcza, składająca
sie z przewodniczącego, oraz 5 przedstawicieli 
każdej ze stron. Komisya projektuje, żeby w 
każdym powiecie i  w każdym okręgu istniały 
Związki pracowników rolnych. Orzeczenia ko­
misyi rozjemczych są obowiązujące. Jeżeli stro- 
uy nie zgadzają się na wyroki, sprawa idzie do 
sędziego polubownego.,

P. Woźnicki oświadcza: Duch czasu i  spra­
wiedliwość wymagają, aby ta sprawa była zd­
ławiona ja k  najrychlej.

Komisya w drugiej rezołucyi domaga się od 
rżąc! u projektu ustawy w sprawie pracy mini­
malnej.

Ale ustawa taka może być gotową dopiero aa 
szereg dni lub tygodni, a  tymczasem, mogę się 
stać rzeczy nieobliczalne. Dlatego mówca wzy­
wa rząd, aby do dnia 1 kwietnia wydał i opu­
blikował wytyczne normy dla komisyi rozjem­
czych co do wynagrodzenia za pracę i  warun­
ków tej pracy. Termin ten oznacza mówca dla­
tego, że delegaci związków zawodowych powie­
dzieli, iż na odpowiedź Sejmu czekać będą do 
3 kwietnia. W całym kraju służba folwarczna 
czeka na to słowo Sejmu. Dalej mówca propo­
nuje poprawkę do art. VI., aby w razie niedoj- 
ścia do zgody co do przewodniczącego komisyi 
rozjemczej, przewodniczącym był inspektor pra­
cy1 nie tego okręgu, w którym ‘istnieje zatarg, 
lecz obwodu sąsiedniego lub też inny przedsta­
wiciel ministerstwa pracy.

P. Dębski podnosi, że termin 1 kwietnia będzue 
dla tej sprawy niesłychanie ważny. Kwęstyę za­
ogniają obecnie masowe ruchy służby folwar­
cznej-

Jedynym żywiołem we wsi, podatnym dla bol- 
szewizmu, jest służba folwarczna. Bo są to lu­
dzie bezdomni i nie m ający nic do stracenia. 
Jest to warstwa, której położenie jest wprost 
skandaliczne. Ruch ten nie jest sztucznym. Jest 
to ruch naturalny klasy wyzyskiwanej na każ­
dym kroku. Mówca wzywa ministrów spraw we­
wnętrznych, pracy i  rolnictwa, aby dobrze pod 
uwagę wzięli tę sprawę, bo w kwietnia możemy 
mieć rewolucyę agrarną.
p. Zicmięcki (soc.) zaznacza, że zasadniczem jest 
postanowienie art. VI., że komisyę rozjemcze 
nie są przymusowe, że zatem ostateczny środek 
walki: strajk, nie zostanie wytrącony z rąk słu­
żby folwarcznej. Dalsze znaczenie projektu po­
lega na tem, że nadaje sankcyę istnieniu związ­
ków zawodowych robotników rolnych. Klub mó­
wcy będzie głosował za. ustawą i rezolucyami.

Izba odroczyła sprawę do piątku, skutkiem 
naglącego terminu umów rolnych oraz trw ają­
cych strajków, które muszą się skońoziyć.

Z kolei p. Grabski referował wniosek komisyi 
zagranicznej w sprawie

Przemawiali po nim: arcybiskup Teodoro- 
wicz, p. Rataj, poctzem wygłosił przemowę

p o s e ł  D a s z y ń s k i .
P. Daszyński oświadcza, że stronnictwo jego 

będzie głosowało za rezolucyę komisyi. (Brawa 
w Izbie). W ojna pokazała nam, że dążeniem za­
równo 70 miHonów Niemców i  tyluż Rosyan by­
ło zgotowanie nam niewoli. Dlatego ze względu 
na sztandar, pod jakim  przeciw nam idą, Pol­

ska musi szukać pomocy przeciw tym dążno­
ściom. Polska w dziejach reprezentowała zasa­
dę sojuszów i  unii. W każdym razie rola Polski 
w dziejach jest przeciwieństwem idei pruskiej 
i  moskiewskiej. Dlatego dla Polski idea związ­
ku narodów jest bliską, a  dla polskiego ludu 
pracującego drogą. Sojusz dzisiejszy jest dla 
mówcy przygotowaniem do przyszłego związku 
narodów, od którego nie należy odsuwać, zda­
niem mówcy, żadnego narodu.

Biada nam — mówił dalej — jeżeli do lat 10 
lub 15 nie zorganizujemy się jako państwo, któ­
re będzie miało coś dać do roboty swoim robo­
tnikom i synom chłopom. Biada nam, jeżeli na 
zewnątrz nasze produkty będziemy posyłali je ­
dynie w postaci nerwów, mięśni i kości naszego 
chłopa, jeżeli wymiana towarów będzie się od­
bywała żywym towarem polskim z naszej stro­
ny. Polska powinna iść w ten wir jako wspólna 
jedność narodowa (huczne oklaski), pilnując 
swoich skarbów t. j.  łudzi przedewszystkiem. Ja  
nie lękam się tego strasznego wiru, który ogar­
nie ziemię, pod warunkiem, jeżeli my potrafi­
my się utrzymać, ukształtować naszą wewnę­
trzną gospodarkę. Dlatego Polska potrzebuje so­
juszu realnego nie w imię niebieskich migda­
łów, ale w imię interesów, interesów i  jeszcze 
raz interesów.

Mówca stawia w końcu rezolucyę, wzywają­
cą rząd, aby niezwłocznie zamianował przedsta­
wicieli Polski na kongresie pokojowym oraz w 
państwach zaprzyjaźnionych 1 neutralnych.

Przemawiał jeszcze prez. ministrów Padere­
wski, poczem dalszą dyskusyę w sprawach za» 
granicznych odroczono do dndą następnego t. j. 
27 b. m.

Garść szczegółów o dowódcy 
odsieczy poznańskie] dla Lwowa.

O pułkowniku Danielu Koaiaraewsikim, któ­
ry na czele Paznańczyków tak się odżmacizył 
przy odsieczy Lwowa podaje charakterystyczne 
infotrmateye warszawska „Gazeta Polska" w Nr 
134.

Pułkownik Kanarzeiwiski pochodzi z Litwy. 
Będąc w 1 korpusie (Muśnickiiegó) z niezwykłą 
brawurą pobił bolszewików pod Toszczycą z 200 
żołnierzami i 3 kuflomiiotami, podczas gdy po 
stronie przeciwnej łotewscy strzelcy oraz od­
dział maszynowy mieli kilkadziesiąt kulomio* 
tów i 2 armaty.

Podczas jednego z przeglądów wojsk gen. Kar 
nioki, który, jak  twierdzi „Ga®. Polska", miał 
był pewne mepounzumienio z Konarzewskim, 
zadał mu ni zitąd ni z owąd jakieś taktyczne 
pytanie, na które pułk. Konarzewski odpowie­
dzią), nie przywiązując do tego epizodu wagi.

Tymczasem bezpośredni przełożony pułk. Ko­
narzewskiego, znany Obecnie jako komendant 
wojska polski ego w Odessie, Żeligowski otrzy­
mał od głównego kwatermistrza 1 korpusu na­
stępującą depeszę:

„Do dowódcy I. dywizyi.
„Na raporcie jenerała Kaainlidkiago odnośnie 

do przeglądu wojsk I. dywizyi dowódca kor­
pusu nałożył następującą rezolucyę:

,W sprawie rozstrzygnięcia, przesz pukowna- 
ka Konarzewskiego danego mu jenerałem 
Kam ickim  (sic!) taktycznego zadania, że puł­
kownik Konarzewski otrzymał dnia 23 marca
0 g. 7 mej rano doniesienie o przeprawieniu 
się przez Dniestr smacznych band boiazewick.
1 o zajęciu siłami nie mniej niż 500 bagnetów 
wsi Nikotajówki i  « Grodek, ten ostatni wy­
słał dwa oddziały, jeden na zaścianek Gró­
dek, drugi na wieś Nikołajówkę, nie dając 
tym oddziałom zadania i przydając jednemu
z nich jedną armatę: „Tą strateg'1. 

Następnie — najbliższy mzkaiz do korpusu 
przytoczony w całości przez „Gaz. Pol." zawie­
rał już faktycznie degradaicyę pułk. K. zawartą 
w konkluzji: „ a ponieważ nie potrafił grunto­
wnie wystudyować swój fach, więc nie mogę 
pozostawić go na stanowisku (był brygatdyęrem) 
i odkomenderowuję go de Legii oficerskiej". 

Pułk. Konarzewski został był tedy uznany za 
j nieużytek.
1 Tak było na Litwie — rok temu. Obetcnie, od­

komenderowany z frontu Poznańskiego na 
Lwów, zasłynął atakiem na B ar i WoŁcauchy.

Pierwszy zjazd socjalisty-
czoycłi radnych gminnych.
Jak  już donieśliśmy, w niedzielę obradował 

w Krakowie zjazd radnych soc.. z całej b. Gali- 
eyi. \V zjeździe wzięło wdział 126 delegatów ze 

t wszystkich stron kraju. Zjazd powitał im. Kom.

Wykonawczego i zagaił radca m. tow. Jasiń ­
ski. Po wyborze prezydyum, zabrał głos do 
pierwszego punktu porządku dziennego ,JRefor» 
ma wyborcza

tow. Dr Muller:
W czasie wojny wykaoało sdę, jak  ogromne 

znaczenie m ają zarządy gminne szczególnie, 
gdy idzie o aprowizację. Niestety, gmdny będąc 
w ręku klik bogaczy i  spekulantów, w stosunku, 
do mas pracujących nie spełniły siwego zada­
nia. Dzięki naporowi, socyialistów, P. K. L. zgo­
dziła się w li&topadizae z. r. na wniosek socyaJi-; 
stów o utworzenie czwartego koła wyborczego. 
Z powodu niemożności przeprowadzenia wybo­
rów, uzupełniania rad dokonano drogą koopta* 
cyti Według propoizycyi organfeacyi robotirtł- 
ozych. Niestety i to marne prawo nie wszędzie 
zastosowano. K/la&a robotnicza jednak zgodzić 
się nie może nadaJeze przewlekanie sprawy re­
formy w Galicyi.. Sejm  musi reformę wyborczą 
do gmin przeprowadzić, łub ustawę obowiązuj 
jącą  w b Król. na Galicyę rozciągnąć. Mówca 
zgłasza następującą rezolucyę:

Zjazd wzywa Klub polskich postów socyalno 
demokratycznych o poczynienie energicznych 
kroków celem 1) zniesienia * obszarów dwor­
skich (jako jednostek adm inistracyjnych); —
2) wprowadzenia 5-cio przymiotnikowego pra­
wa wyborczego do Rad gminnych, które już o- 
bowiązuje w b. zaborze rosyjskim.

Rezolucyę po dyskusyi uchwalono.
Tow. Mistat (Wiełiczfka,) apeluje do posłów, 

by wszczęli akcyę w Sejm ie i u rządu w oelła 
przeprowadzenia wyborów do rad gminnych w. 
Galicyi na podstawie tej ordynacyi wyborczej, 
która obowiązuje w b. Król. Poł.

Tow. Mieczysław Bobrowski omawiali sprawę 
wolności zgromadzeń i stowarzyszeń, co do 
których obowiązują jestacize stare reakcyjne li­
stowy austryackie. Mówca zgłasza rezolucyę do­
magającą Się wolności zgromadzeń i  stowarzy­
szeń. Ograniczanie tych swohAd jest pogwałce­
niem praw, okupionych wielkiemi ofiarami, zło* 
żonyml przez Ind w wojnie światowej. Reeoim 
cyę uchwalono.

Tow. Dr Rosenzweig stwierdza, że w dzradwj- 
szych radach gminnych większość m ają boga­
cze i oni rządzą ćfila swej wyłącznej korzyści 
Posłowie w sejmie muszą walczyć o rozszerze­
nie dekretu o 5 przymiotnikowym prawie wy- 
borczem do gmin na Gałiioyę. Wszystkie rady 
gminne w Galicyi powinny powziąć uchwalą w 
tym kierunku.

Tow. poseł Czapiński złożywszy ajaadowft im. 
klubu posłów soc, pozdrowienie, przedstawił 
chwiejną sytuację połiittycmną w Sejmie o n a  
niepewną sytuacyę międzynarodową, jakoteż o- 
mówał wypadki na Węgrzech. Dalej pńzedstawił 
niesłychane nadużycia, jakie dzieją się w osta­
tnich czasach w Galicyi: aresztowania, nagonka 
ze strony księży i  t. d. Ilustruje swoje wywody 
faktam i z Krakowa, z żywieckiego i wadowi­
ckiego. W końcu stwierdza, że wobec całej tej 
niepewnej sytiuacyi konieczne jest wytworzenie 
samodzielnej siły Indu, zwłaszcza w postaci rad 
chłopskich. Stawia następującą rezoiuicyę:

Zjazd piętnuje niesłychane nadużycia (aresz­
towania i t. d.) popełniane codzień po wsiach # 
miasteczkach przez adm inistrację, połicyę, żarn 
darmeryę i  kler, i  wzywa Zwiąż, posłów P. P.
S. w Sejmie, aby wywarli silny nacisk na rząd 
w celu usunięcia tych skandalicznych nadużyć. 
Zjazd uznaje konieczność organizowania ludu 
w radach chłopskich po wsiach, w celu popar­
cia pracy partyi i walki Związku posłów P. P,
S. ReBoluicyę uichwalono.

Tow. Dr Mantel (Przemyśl) omawia stosunki 
przemyskie, gdzie reąfccya szaleje. W poszuki­
waniu za „bolszewikami" węszy wszędzie, nić 
cofa się nawet pńzed rewiżyami u radnych só- 
cyałistyczinycłi w poszukiwaniu za komunisty­
czną bibułą.

Tow. poseł dr Marek podnosi, że system ku- 
ryalny nie odpowiada sytuascyi. Obalić sfię. miusł 
stare formy oirdynaicyi wyborczej, a  na podstaw 
wie ordynacyi sejmowej, przeprowadzić wybo- 
ry do rad gminnych. Minister spraw wewnętrz­
nych Wojciechowski, zapowiedział w Sejmie 
przedłożenie ustawy gminnej dla wszystkich 
ziem polskich. Wobec tego musimy wyczekać, 
aż to nastąpi i  odpowiednio do przedłożonego 
projektu zająć stanowisko. Najważniejszym pun 
ktem reformy administraicyl gminnej musi być 
najszersTO prawo wyborcze w gminach oparte 
na tej samej zasadzie, co wybory do Sejmu.

Na popołudniowem posiedzeniiu, tow. poseł 
dr Bobrowski wygłosił obszerny referat na te­
mat zadań radnych W gminie. Mówca zazna* 
czył, że dopóki nie będą przeprowadzone wybo­
ry na zasadzie nowej reformy, dotąd socyaliści 
nie mogą przeprowadzi ć ś w ego programu gmin-
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nego. Najważniejszym dziś ofooiwięyMem rad­
nych w gminie jest kon tro low an ie  gospodarki 
i  rachunków gminnych. Gmina jest ważnym 
czynnikiem nietylko społecznym ale i politycz­
nym . Dziś, gdy reakcya zdąża do zgniecenia ru ­
chu  robotniczego, rady gminne mogą bardzo 
wiele temu przeciwdziałać. Zadanie radnych 
jest ciężkie i odpowiedzialne. Do gminy należy 
dziś rozdział prowiantów, walka z lichwą i pa- 
skarstwem, z którymi gmina może walczyć 
przez popieranie aikcyii konisnmowej i zakłada­
nie przedsiębiorstw" gminnych. Na gminę, spada 
obowiązek opieki nad oświatą ludową. I  tu ra­
dni m ają wielkie zadanie do spełnienia. Odł>u* 
dowa szkolnictwa na wsi, wyżywienie dziatwy 
szkolnej — są sprawami wielkiej wagi. Dalej 
opieka nad ubogimi, walka z szymkarstwein, 
budowa domów' ludowych, akcya mieszkanio­
wa w kierunku budowy tanich mieszkań — oto 
pole do pracy dla radnych socyalistycznych.

Tow. dr Muller omawiał jeszcze sprawy apro- 
wiizacyjnp i bezrobocia. Bezrobocie usunąć mo­
żna tylko przez rozpoczęcie wielkiej akcyi bu­
dowlanej urządzeń publicznych. Zasiłki dla bez­
robotnych nie usuną z!a.

Tow. poseł Misiolek omawiał sprawę ^wolne­
go" handlu, który w celach paskarskich usiłują 
wprowadzić bogacze wiejscy i miejscy.

D r  D orosz  (Przemyśl) zwraca uwagę, jakich 
źródeł dochodów ma szukać gmina na pokrycie 
wielkich wydatków, które się piętrzą ustawicz­
nie, tembardziej, że trzeba przeprowadzać wiek 
kie akcye w celu obrony mas pracujących.

Dr Rosenzweig porusza sprawę stworzenia 
organu prasowego dla radców gminnych i 
stwierdza, że głównam źródłem dochodu gmi­
ny jest podatek od przyrostu wartości, oraz 
forma dodatków do podatku od zysków wojen­
nych.

Po przemówieniu jeszcze kilku towarzyszy u- 
chwailono następujące wnioski:

Dra Rosenzweiga:
Konfereincya radnych gminnych, wzywa klub 

radziecki P. P. S. D. w Krakowie, by zorgani­
zował centralną poradnię dla radnych socyali- 
sty.cznych w Galicyi i aby wydawano organ ra­
dnych soc. gminnych jako dwutygodnik.

Tow. Krzeczowskiepo o zorganizowanie kursu 
naukowego dla wyrobienia prelegentów m iej­
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Najlepsza bibułka cygaretowa 
w k siążeczk ach  i "tu tkach  

W y r ó b -  K ra jo w y  
jedyjiej galicyjskiej fabryki bib u łek  

do papierosów,
głów ny s k ła d

Ż y w i e c .

Zakład litograficzny poszukuje

l ig i  l i i l i i
znającego się takie na przedruku.

Mieszkanie w naturze, opał i oświetlenie. Aprowizaoya 
w konsuntie fabrycznym zapewniona. Zgłoszenia z odpi­
sami świadectw i podaniem wymaganej pracy pod „Mk- 
szynista* do Biura ogłoszeń Feliksa Stattera, Kraków, 

Grodzka 13.

skich i wiejskich, oraz przeprowadzenia szere­
gu .zgromadzeń- dla przygotowania przyszłych 
wyberów.

Tow. Gadzińskiego o zniesienie dotychczaso* 
wycb 'granic wewnętrznych pomiędzy dzielni­
cami Polski, celem ujednostajnienia akcyi a- 
prowizacyjnej.

TDw. Jasińskiegci:'. Raidbi protestują przeciw 
takięmu. rozdziałowi środków spożywczych, któ 
ry krzywdzi 2-rządne mśjaista^gąlicyjskie jak  ńp. 
Przemyśl, .przy rozdziale środków aprowizacyj- 
nych staje pokrzywdzony. Z uwagi, że Przemyśl 
był podczas wojny nu, „-anMąj wyniszczony, ra­
dni przemyscy domagają się traktowania tego 
miasta na równi ze Lwowem i Krakowem.

Wreszcie uchwalono rezolucyę, żądającą, u- 
surńęcia wszelkich granic międzypzielnieowych 
wewnątrz Polski.

Z miasta i z kraju.
ZAWIADAMIA S ię  TOWARZYSZY DZIEL­

NICY STRADOM, że utworzone zostało Stowa­
rzyszenie dzielnikowe Skradjom—Kazimierz. — 
Wzywamy Towarzyszy, by się wpisywali do or­
ganizacyi dzielnicowej. Zgłaszać się u tow. B a ­
jona ul. Krakowska L 28. Dyżury odbywają się 
codzień wieczór do godz. 8-mej i w niedzielę 
przed południem. Zarząd.

ZGROMADZENIE ROBOTNIKÓW TAPiCER- 
SKICH odbędzie się w piątek dnia 28 marca,/ o 
godz wpół do 7-mej wieczór, Dunajewskiego 5,
III. p. Sprawy nader ważne.

ROZPACZLIWE JE S T  POŁOŻENIE ROBO­
TNIKÓW W RAKOWICACH z powodu braku 
pracy i środków spożywczych. Nikt o tę gminę 
się nie troszczy, ani zarząd aprowizacyjny ani 
też miejscowy wójt, któremu się dobrze powo­
dzi i dlatego obojętny jest na nędzę większości 
biedaków w gminie. Inne gmiiny już otrzymały 
po części pewną żywność jak  n. p. mąkę ame­
rykańską — w Rakowicach niema nawet na­
dziei na uzyskanie czegoś. Mieszkańcy powinni 
wywrzeć nacisk na naczelnika gminy, by prze­
cież swe obowiązki Spełnił i zajął się sprawami 
tak żywotnemi, jak  aprowizacya członków
gminy.

W SPRAWIE INWALIDÓW WOJENNYCH.
Ze sfer inwaiidzklelr otrzymujemy uzupełnienie 
odnośnie do mowy tow. posła Chudego wygło­
szonej w Sejm ie w sprawie inwalidów. Naczel­
nym .kpmoudan tein szkoły inwalidzkiej jest ge­
nerał Past. Faktycznie rządzi szkołą kap. P., 
Znany wśród inwalidów jako austryacfci pa* 

tiryota, który w dniach 17—18 lutego 1918 r. gdy 
cały naród protestował przeciw oderwaniu 
Chełmszczyzny od Polski — pilnował gorliwie, 
ab j głois tego protestu nie doszedł do inwali­
dów i w dniu tym, kazał grać i  tańczyć zam­
kniętym w koszarach inwalidom! Komendan­
tem kina „Opieka" jest pułkownik N. Nie mieć, 
uieznujący słowa po polsku.

NA SIEROTY I  WDOWY po poległych górni­
kach na Śląsku, złożyli za pośrednictwem tow. 
Seidla robotnicy rafineryi w Jedliczu kwotę 
505 koron.

KOLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH
( R y n e k ,  A — B , L . 3 9 ) :

Czwartek: Red. Zyg. Doliński: Nowe drogi 
życia (II. Zwycięstwo ducha i kultury. O godz. 
7 wiecz.
REPERTUAR TEATRU IM. SŁOWACKIEGO.

Czwartek: „Krąg interesów".
REPERTUAR TEATRU POWSZECHNEGO.
Czwartek: „13“ (Weseli obijacze).

Cukry Warszawskie
jai-otó: landrynki, karmelki, deserty czekoladowe, 
pomadki, botiboniery, wafle, andruty, irysy, hopjesy, 
chałwę prawdziwą rosyjską etc. w najlepszych 
gatunkach, sprzedaje Fabryczny skład cukrów 
i towarów kolonialnych pod firmą Maurycy Finker 
w Krakowie, ul. Dietlowska 1. 29.

Zamówienia z prowineyi uskutecznia odwrotnie. 
Wysyłka pocztą lub koleją. Ceny bardzo niskie.

¥ § f  I / M ł  PRALNIA BI ELI  Z NY
Spółka z ogr. odpowiedzialnością

Kraków , D ługa 17 .
zawiadamia P. T. Klientelę swoją, że od dnia dzisiejszego 
przyjmuje wszelką garderobę do chemicznego czyszczenia
i farbowania i wykonuje takową starannie w jak naj­

krótszym czasie.
TpT T f u ,  Zyblikiewicza 9. Garbarska 26.
J? 1  U 1 Ju . Gertrudy 29. Zwierzyniecka 20.
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i NOWE KURSA {
% w szkole rachunkowości państwowej i buchalteryi rA

y HENRYKA CiOTTLIEBA I
m W KRAKOWIE PRZY UL. DIElLOtf hKIŁJ L. 68 |

rozpoczynają się w dniu 1-go kwietnia b. r. g  
P. T. Publiczności zamieszkałej na prowincyi & 

udziela się również nauki listownej. jo
Wpisy przyjmuje się codziennie od godz. 9 ^ 

do 6 popołudniu. v,

" J e d y n y  a rty s ty cz n y  
polski tygodnik sa- 
tyryczno-polltyczny

Rysunki piel-wszych artystów polskich.
Teksty najwybitniejszych pisarzy.

R E D A K T O R :  S T A N I S Ł A W  W A S Y L E W S K I .
Cena zeszytu K 1’20., 80 ten.

Prenumerata kwartalna K 16"—, Mk. 10'—.
Oo nabycia we wszystkich księgarniach i biurach dzienników.

A d m in istracy a : K raków , W o ls k a  19.

Wydawca: Ignacy daszyński — Redaktor odpowiedzialny;
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WOLNE POSADY, a
0  Inspektorat Polskiej Żeglugi Państwowej przyj- Q 
Q mie 35 łudzi w wieku od 25-45 I. — jako strai- 0  
Q ników rzecznych (na przestrzeni koryta Wisły j] 

od Oświęcimia do Sandomierza),
D Warunki: Obywatelstwo Polskie, nienaganne ży- n 

eie, zdrowie, elementarne wykształcenie szkolne. “  
Q Pierwszeństwo mają ci, którzy służyli wojskowo, (J
D jednakowoż muszą wykazać się , kartą zwolnienia* n 

ze służby wojskowej. U
Płaca od 300—450 marek miesięcznie.

D Podania z dołączonetni świadectwami wraz z opi- n
nią o nieposzlakowanej przeszłości kandydatów,- "  

j] wnosić do Inspektoratu Polskiej Żeglugi Państwowej jj 
q  w Krakowie ul, Mostowa 14. q
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MYDŁA TOALETOWE
lifrttiif F̂iryrrn t̂T oraz
W YROBY K O SM ETY CZN E
Hurtowną sprzedaż perfumieryi. — Ceny konkurencyjne.

M .  C H U D A K ,  Wtisawa, il. Ftantiszkaflika li.

MM nicowania i naprawy
Kraków, ul. Zielona 14

(naprzeciw Kina „ Opieki). 
Wykonuje wszelkie powie­
rzone mu roboty szybko, sta 
rannie i po niskich cenach.

L e c z e n i e  z io ła m i
i środkami domowymi, sześć 
książeczek, 400 stron druku, 
razem 10 koron z przesyłką 
z góry. Dr. Breyer, Kraków. 

Wolska 36.

> L U X <
K R A K Ó W  

plac Dominikański 2 
(róg Stolarskiej) Tel. 3335. 

S K Ł A D  P R Z Y B Ó R Ó W  

D O  Ś W I A T Ł A  E L E K T A . 
I  D Z W O N K O W  E L E ­

K T R Y C Z N Y C H .

Do dworu w Łobzowie
obok Krakowa (koło szkoły 
kadeckiej) poszukuje sie

f o r n a t a
mającego dzieci dorosłe, któ­
re mogłyby pracować na 
uruncie. Zgłoszenia przyjmuje 
Fettscher, Kraków, Łobzow­
ska 5, II. p. od 12—2 lub 
wieczorem od 7.

Posilili zaraz
uczciwego pracowitego, wydo­
skonalonego w swoim fachu

pow roznika
Oferty podać: Przędzalnia

Głogów koto Rzeszowa.

M agie! Kołowa
tanio do sprzedania, ul. Grze-

D o  - - - r z e a & n i a
żakiety damskie i dla panie­
nek i inne rzeczy z gardero­
by. — Bonerowska 10/111, od 

11-3.

K R A W I E C  D A M S K I

ST. MIŚ
obecnie

W KRAKOWIE, UL. GRODZKA 18.
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j Czekolado m m m ą  „Chałwę'1 j
po 47 K za 1 kilogram , karmelki, irysy  • 
w wieikim w yborze po cenach konkuren- 
cyjuych poleca hut łowny i częściow y skład 

tow arów  kolonialnych

b .  0 m s
K R A K Ó W .  G R O D Z K A  S ® .
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Zy/raca się uwagę P. T. Publiczności, że prawdziwą

C H A Ł W Ę  W A R S Z A W S K A
marki „Słoń", wyrabianą na śmietanie

sprzedają tylko następujące firmy:
Cimmowiecki Stanisław, ul. Karmelicka 
Sajde ki i ńzen.lar, ul. Sławkowska 
Grzywacz Honorata, ul. FJoryańaka 
Bawełna Antoni, Kynek główny 
Huat Kazimierz, ul. Floryańska 
Kuczmierczyk Józef, ul. św. Anny 
Olszowski Wojciech, Mały Kynek 
Ogorzały Kazimierz., ul. Szczepańska
Piątkowski Leon, ul. Floryańska 
Pawłowski Franciszek, ul Szewska 
Rothe Antoni, ul. Sławkowska 
Szczawiński Józst, o go listopada 
Statter rierman, o go listopada 
Wyb rai i Sp., ul. Grodzka I

i ■*« wptsmfB* & « «6B3saa» » * mmmesmae.:- • ®

P r z y  z a K u p n a c h  p r o s z ę  się 
p o w o ł a ć  n a  n a s z e  p i s m o .

Drukarnia Lutiow a. K raków , D u n a je w s k ie g o  5  (T e le fo n  1 3 1 0 )


